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O s i a S  n i e u r z ę d o w y .

Śp. Dr. K az im ierz  Krotoski
W  d n iu  15 b m . z m a r ł  w Poznaniu  h i 

s to r y k  i p u b l ic y s ta  śp . Dr. Kazimierz 
K r o to s k i  twórcia stronnictwo, n a ro d o w o -k a -  
to l io k ie g o  w  K rakowie p o d  k o n ie c  u b i e 
głego w ie k u , d z i a ł a c i  S tronnic tw a  Mie
szczańskiego, a po  je g o  z l ik w id o w a n iu ,  
C h r z e ś c i ja ń s k ie j  Demokracji w  Polsce 
N ie p o d le g łe j .

Śp. dr. Krotoski urodził się jako syn 
nauczyciela w Zbąszyniu, wychowywał 
się w Mieszkowi.

W  środowisku patr io tycznym  i kato
lickim urobił sobie śp. dr.  Krotoski od
wagę cywilną i postawę bojową, k tóra  
cechowała jego charakter.

Po ukończeniu g im nazjum  w Krotoszy
nie i studiów w Krakowie, Lipsku oraz 
Monachium, zdecydował się dr. Krotoski 
1887 r, przyjąć posadę w szkolinifltwie 
polskim w Galicji, dokąd Wielkopolanie 
zostali sprowadzani przez namiestnika 
Gołuchowakiego do spolszczenia obu u n i 
wersytetów.

Śp. dr. Krotoski pracował w gimuazjach 
w Krakowie, Nowym Sączu, Lwowie,

Podgórzu, a  od 1904 r. do 1919 r. był 
dyrek torem  gim nazjum  w Nowym T argu , 
które zamienił w zakład wzorowy dla 
Całej Galicji.

W 1919 r. dr. Krotoski powrócił do 
Wielkopolski, ua stałe zamieszkując w P o 
znaniu.

Nazwiko dr. Krotoskiego stało się gło
śne w całej Polsoe, kiedy w 1902 r. w y
stąpił przeciw Gumplewiazowi, a zwła
szcza przeciw prof. T. Wojciechowskiemu, 
k tó ry  św. S tanis ława biskupa piętnował 
jako zdrajcę, a  bi, K adłubka  jako poboż
nego oszusta.

Przyw iązan ie  do rodzinnych stron za
dokumentował śp. Dr. Krotoski, pisząe 
monografię o Krotoszynie, gdzie od wie 
ków zasiedziała była jego bliższa i dalsza 
rodzina. Monografia powyższa ukazała 
się pod ty tu łem  „Daieje miasta Krotoszy
n a“ w r. 1930. wydana nakładem  Z arzą
du Miejskiego w Krotoszynie.

Pogrzeb śp. dr. K. Krotoskiego
W czwartek  o godz. pół 10 odbyła się

w kościele Przem ienienia  Puńsk, msza 
żałobna za duszę śp. dr. Krotoskiego. 
Nad zwłokami, k tóre  spoczęły na k a ta 
falku, kap ian i odmuwili modlitwy, po
czym samochodem odwieziono ciało do 
St. Gostynia, gdzie w grobowcu rodzin
nym  spooznie na wieki. Władze reprezento- 
wał starosta k ra jowy p. Begale, w icepre
zydent m iasta  p. Kiedaoz. C hór szkolny 
odśpiewaj pieśni żałobne. Okna przy  
głównym ołtarzu  zasłonięte były  kirem. 
Żałobne wstęgi zwieszały się z sufitu  n a 
wy nad katafalk iem . P. Ludw ik  K ro 
toski, najmłodszy syn zmarłego, p racu ją 
cy w polskiej służbie dyplomatyczno-kon
sularnej w -Rydze, zdążył także przybyć 
na pogrzeb.

W  pogrzebie wzięli również ndział pp. 
burm istrz  Tadeusz F en rych  i A ntoni 
Antoszkiewicz jako przedstawiciele Za
rządu Miejskiego w Krotoszynie.

Za pracę naukową, pubiioystyozną 
i obywatelską zasłużył sobie śp. Dr. K a 
zimierz K rotoski na  wdzięczną pamięć 
narodu.

S P R A W A  K O
Niemieckie żądania kolonialne stały  

się niemal osią zainteresowań światowej 
opinii publicznej. Obecnie wiadomo już 
powszechnie, że twierdzenia Niemiec, iż 
bez kolonij żyó nie mogą, nie  posiadając 
własnyoh surowców, są bezpodstawne, bo
wiem gdyby o trzym ały  wszystkie kolonie 
jnkie posiadały przed wojną, o trzym ałyby  
tym  sam mym zaledwie pół procent tych 
snrowców, jak ie  potrzebują.

Kolonie, to żądanie .wewnętrznej dyna*

miki niemieckiej.  D y k ta tu ra  musi wy- 
kaza się sukeesami, aby  zyskać zaufanie 
a  sukces widzą wszyscy Niemcy w tem, 
gdy Trzecia Bzesza znajdzie się w poło
żeniu, w jak im  była przed wojną, gdy 
Niemcy były  państwem kolonialnym. 
Dlatego H it le r  wysłał wojsko do N adre
nii,  dlatego wbrew postanowieniom W e r
salu wprowadził powszechny obowiązek 
służby wojskowej, dlatego formalnie  w y
cofał podpis Niemiec n a  przyznaniu  się

L O N  I J.
Niemiec do wojny światowej, dlatego 
wcześniej czy później próbować będzie 
sukcesów na  najbliższym wschodzie gdzie 
Greiser i F o rs te r  to ru ją  mu drogę, d la te
go domaga się kolonij.

K westią  jest czy kolonie może m u dać 
Anglia. Odpowiedź jest prosta. Nie da, 
bo dać nie może. Kząd angielski, k tó r y 
by okazał gotowość odstąpienia Niemców 
którejkolwiek kolonii angielskiej, obraził 
by angie lską  duinę narodową i upadłby
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pod p rzygn ia ta jącą  większością na n a j 
bliższym posiedzeniu par iam en ta .  P rze 
szedłby rząd opozycji. Nowy rząd zna
lazłby puparcie większości tylko dlatego, 
żeodmówił zwrotu kolonii Niemcom. Gdy
by wogóle wszczął rokowania w sprawie 
odstąpienia Niemcom którejkolwiek ko
lonii, dopuściłby sie w oczach anglika 
zdrady i powalony zostałby przez wię
kszość jeszcze znaeznicjssą. Bozpisanoby 
wybory, w k tórych A nglik  wypowiedział
by się solidarnie przeciw każdemu, k tóry

okazywałby skłonności do ustępstw i w 
ten sposób każda dalsza rozprawa o ko
loniach jest definitywnie uniemożliwiona.

Zachodzi jeszcze inna  możliwość. I s t 
nieją państwa, które potrzebują konie
cznie pieniędzy a posiadają kolonie. P o 
trzebują  pieniędzy więcej niż kolonij. N. 
p. Portuga lia .  Niemcy nie mogą kupić 
kolonii portugalskich, bc same me mają 
pieniędzy. A nglia  zapewne znalazłaby 
możmość pożyczenia na ten cel pieniędzy, 
oczywiście pod warunkiem , że załatwione

zostaną inne spraw y n. p. sprew a hisz
pańska. Jedn ak  posiadanie kolonij,  to 
nie właściwy cel Niemiec. Celem Nie
miec to posiadanie kolonij które posia
dały przed wojaą. A tych otrzymać nie 
mogą o ile nie stalli« się cud w Anglii. 
Cuda jednak się nie dzieją i dlatego 
kwestia kolonij nie może być w obecnym 
czasie rozwiązana. Niebezpieczeństwo 
niemieckie grozi gdzieindziej.

—o —

Don io słe  r o z p o r z ą d z e n i e .
Dziwnie bez większego echa w prasie 

i oddźwięku w społeczeństwie przeszedł 
fak t  uchwalenia  przez Sejm rozporządze
nia  do Ustaw y o obronie przeciwlotni
czej. Rozporządzenia to wkroczy bardzo 
głęboko nietylko w egzystencję zespołów, 
ins ty tucyj,  lecz również i w życie poje
dynczych osób.

Dotychczasowe apele Ligi Obrony P o 
wietrznej i Przeciwgazowej skierowane 
pod adresem społeczeństwa, aby ludność 
zapisywała s ię  d tt 'LO PP. ua członków 
też hie-dfiją takiego, rezulta tu ,  jak i  s ta
wiają  nam w ym agania  powszechnej obro
ny  naszej Ojczyzny. Może wreszcie wy
danie wyżej wspomnianego rozporządze
nia  poruszy masy społeczne i uzmysłowi 
im, że przygotowywać skuteczną obronę 
przeciwlotniczą można ty lko drogą zdy
scyplinowanej organizacji. Jakkolw iek  
bądź pozporządzenie mówi o tem, że k a 
żdy obywalel sam musi przygotować so
bie obronę, to jednakże akcja  ta byłaby 
z b y tc h o ty c z n ie  przeprowadzona, gdyby 
jej nie ujęto w pewne ściśle określone 
ram y  i nie  w ykonywano według planu 
oraz z góry  narzucanych  przez fachow
ców wytycznych.

Żeby móc realizować zawierzenia w za
kresie opi. s ta je  przed społeczeństwem nie
odparta  konieczność gruntownego poz
nania  is toty rzeczy. Zapoznanie się zać 
z OPL. może byc osiągnięte wyłącznie 
drogą metodycznego masowego szkolenia.

W dziedzinie szkoleniowej . będzie do 
w ykonania  olbrzymia praca, gdyż osób, 
które muszą się nauczyć zasad obrony 
jesf dosłownie miljony, dzisiejszy na to 
miast a p a ra t  in s truk to rsk i  LOPP. jeet 
stanowczo za szczupły, by mógł sprostać 
temu obowiązkowi. Koniecznością prze
to się staje w pierwszej przygotowawczej 
fazie OPL. ludności jej masowe przystę
powanie do LOPP., popieranie  jej swemi 
drobnemi . składkami, aby poszczególne 
Okręgi Ligi mogły operować liofllateczue-

mi funduszami na opłacenie stałych in 
struktorów, naraz ie  choćby tylko po 
jednym na powiat.

W m iarę rozwoju prac  obronnych w y
łoni się kwesija konieczności szkolenia 
kontrolnego dla zwalczania powrotnego 
analfabetyzmu w tej dziedzinie. P raca  
bowiem powierzchowna wyników nieda 
i tem gdzie będzie dosłownie chodziło
o życie, musi być opanowanie zupełne 
arsenału wiadomości o sposobach i środ
kach obrony.

W przyszłości, jako skutek wyszkole
nia musi nastąpić okres intensywnych 
prac realizujących p rym ityw ne  nawet 
sposoby zabezpieczenia, zaopatrywania 
tię w niezbędny sprzęt,  organizowanie 
do OPL. całych zespołów.

Budowii pomieszczeń uszczelnionych do 
obrony przed gazami bojowemi wymagać 
bódzie fachowego kierowńictwa i nadzoru, 
tego samego wyinageć będą adaptacje 
przeciwpożarowe.

Powstaje przeto koaieezność po p ie rw 
sze przeszkolenia wszystkich architektów, 
inżynierów hodowlanych, budowniczych 
miejskich i powiatowych, techników bu
dowlanych, mistrzów m urarsk ich  i cie
sielskich oraz masy ins truktorów , którzy 
by projektowali przyspasabianie takich 
pomieszczeń uszczelnionych, dozorowaliby 
ich wykonania.

I tu znowu stoi przed LOPP. olbrzy
mia praca, k tóra  w interesie ludności 
wykonana być powinna. Cheąc jednakże 
wykonać to wszystko, potrzebne są środ
ki finansowe. Ponieważ z obrony prze
ciwlotniczej korzystać będą chcieli wszy
scy, wszyscy przeto dzisiaj powinni p rzy 
stąpić do LOPP., aby świadczeniami fi- 
nansowfmi w skromnych i niezbyt obcią
żających budżet własoy rozm iarach dać 
możność Lidze te zasadnioze zadania 
zrealizować. Fundusze zbierane przez 
LOPP. ze składek nietylko idą na cele 
wyszkoleniowe, ponadto społeczeństwo

musi zdawać sobie sprawę, że sama ty l 
ko obrona osobista czy zbiorowa jeszcze 
bezpieczeństwa nio zapewnia — mnsi 
mieć również potężną obronę za pomocą 
środków czynnych, a więc liczne i dobrze 
wyćwiczone lotnictwo, nowoczesną a r t y 
lerię przeciwlotniczą, balony ziitorowe 
i wielo innych.

Zadaniem LOPP. przy budowie obrony 
środkami ozynnemi jest rozbudowa lo t
nisk, szkolenie rezerw pilotów i mecha
ników lotniczych, u trzym yw anie  szkół 
szybowcowych, ośrodków szkolenia w sk o 
kach spadochronowych i wreszcie krze
wienie zamiłowania do lotnictwa wśród 
najmłodszych drogą modelarstwa lo tn i
czego. J a k  z tego krótkiego zestawienia 
widzimy, stoi przed społeczeństwem o- 
grom prac, które niecierpią zwłoki i wy
konane byó musaą jako nieodparta  ko
nieczność eheącego zachować samodzielny 
by t polityczny narodu.

Rozporządzenie uoh walone przez Sejm 
posuwa sprawę naprzód, daje impuls do 
dziolania ujętego w normy praw ne na 
mocy ustawy, jedDakże samo rozporzą
dzenie bez spontanicznego zrozumienia 
i poparcia z st rony  najszerszych warstw 
społeczeństwa jeszcze sprawy nie rozw ią
zuje.

Organizujemy się przeto i pomnażajmy 
kadru  członków Ligi, czyńmy to prze 
dewszystkiem w dobrze zrozumianym 
przez nai  własnym interesie. Chcąc po
koju dla naszej Ojczyzny bądźmy silni
i gotowi do odparoia każdego najazdu 
na Nią, choćby to był najazd bardzo wy- 
sbko technicznie wypoenrzonych sąsiadów. 
Ludzi gotowych do pracy i poświęceń 
dla spraw y m am y dosyć, niechże przeto 
ich praca i in ic jatywa nie rozbija się
o Chroniczny brak pieniędzy spowodowa
ny  ty lko ignorancją  i lekceważeniem 
niebezpieczeństwa.

—o

Mezpieczeistoa plssfil 
myszy polnych.

(Dokończenie.)
Bo metod chemicznych należy zaliczyć 

również gazowanie n or  inysioh. U skute 
cznia sitj je pizy pomocy specjalnych 
świec dymnych, które spala się w odpo
wiednich apara tach .  P rzy rząd  z palącą 
śmiecą p rzykłada  się do wylotu nory 
i ezeka tak  długo aż dym- zacznie w y
chodzić z sąsiednich nor. Myszy za tru te  
gazem giną, albo już w norach, albo po 
wyjściu z nor.  S kn tek  przy  tej metodzie 
jest na tychm ias tow y i zwykle od razii 
widoczny. Sposób ten jednak  jest d ro 
ższy i nadaje  się specjalnie tam, gdzie 
dużo nor jest na niedużej przestrzeni. 
Długie bowiem szukanie nor z palącą

eię świecą w ręku czyni zabieg ten zu 
pełnie nieopłacalnym. Przy  gęstym roz
mieszczeniu nor i przy pewnej wprawie 
j e d n a  świeca, paląca się około 20 minut 
wystarczy na wygazowanie około 8 gniazd. 
Tak świece jak i apa ra ty  do ich łpa lan ia  
nabyć można w drogeriach.

Metody biologiczne, to tępienie myszy 
przy pomocy zarazków chorobotwór zych
— w danym  w ypadku przy  użyeiu ba
kter i i  ty fusu mysiego. Metoda ta zdała 
dobrze egzamin podczas plagi w 1934 r. 
kiedy to ją stosowano przymusowo. Wszel
kie zastrzeżenia stawiane wtedy tej me
todzie znajdowały zawsze wytłumaczenie 
w niestosowaniu się do przepisu przy 
przyrządzaniu  i rozkładaniu  przynęt. T y 
fus mysi działa tylko w tym  wypadku, 
jeżeli szczepionka jest nie Btarsza jak  10 
dni, przynęta  jest odpowiednio p rzy rzą 

dzona a obszar w stosunku do ilości przy
nęty nie za duży. Doświadczalnie s twier
dzono, że 1 l i tr  szczepionki starazy na
2 3 ha. Na działanie tyfusn czekać
należy około 14 dni, tyle bowiem trwa 
okres rozwijania się tej choroby.

Metoda ta ma tę zaletę, żo tyfus przy 
swej dużej skuteczności zupełnie nie jest 
szkodliwy ani dla  ludzi ani dla innych 
zwierząt poza myszami. P rzy  tym tyfus 
rozszerza się sam, gdyż myszy mając 
zwyozaj pożerania nieżywych bliźnich, 
zarażają  się od nich i rozszerzają dalej 
tę chorobę.

Chcąc uzyskać przy zastosowaniu ja 
kiejkolwiek z wymienionych metod, do
datn i wynik  należy zabiegi p rzeprowa
dzić bardzo skrupu la tn ie  t. zn. że w yko
nać je należy nietylko na polach o p ra 
wnych, ale zastosować je również na
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u g o r a c h ,  ł ą k a c h ,  iniadzacli, rowach przy 
drożnych, sąsiednich sk a r p «  h kolejowych 
i tp .  Najlepszy v.ynik d s js  zabieg po
wszechnie przeprowadzony ; dlatego na
leży zachęcić sąsiadów do solidarności w 
tępieniu myszy, wychodząc z  założenia, 
ża le p ie j  obecni« ponieść m ały  wydatek 
i p la g ę  odrazu zlikwidrwać aiż ufać nie- 
P « w n ej pomocy zimy — sd yb y  ona. bo
w iem  z a w io d ła  — wiosenna zwalczanie 
pochłonęłoby większa koszty nie  mówiąó 
ju ż  o wyrządzonyoli do tego czasu s t ra 
ta c h  w zasiewaoh.

Komunikat.
Do P P .  K ierowników Publ. Szkół P o 

wszechnych w obwodzie szkolnym.
W  związku z „Tygodniem P rop agan dy  

Trzeźwości“ , k tóry  ndbyl się w czasie od 
1 — 8 lutego rb. Ministerstwo W yznań 
Relig ijnych i Oświecenia Publicznego 
zarządziło, by w mieeiąen ln tym  we wszy-

stkich szkołach poświęcono sprawie a lko
holizmu pogadankę lub lekcję szkolną, 
ewentualnie, by urządzono na temat 
zwalczania alkoholizmu wykład wspólny, 
którego wygłoszenia podejmie się le k a r i  
szkolny lub jeden z nauczycieli.

Podobnie jak  w latach ubiegłych P o l
ska Liga Przeciwalkoholowa w Poznaniu  
(ul. Podgórna  12 m. 8) celem zachęcania 
uczniów do głębszego zajęcia się zagad
nieniem alkoholizmu, ogłasza konkurs  na 
najlepsze opracowanie t e m a tu : „Trzeź
wość w życia młodzieży“ .

P race  nadesłane przez Kierownictwa 
Szkół do dnia 1 kwietnia rb. oceni ko
misja fachowa z g rona aauczycieii-absty- 
nentów, najlepsze z».s wynagrodzi Ligo 
nagrodam i w postaci książek. W ynik  
konkursu  poda L iga  K u ra to r iu m  i za in 
teresowanym szkołom do wicdomcści.

W związku z „Tygodniem Propagandy  
Trzeźwości“ Ministerstwo zwraca się

z apelem do ogółu nauczycielstwa, by, 
czynnie współdziałało w akoji uśw iada
m ian ia  przeciwalkoholowego, prowadzo
nej przez organizacje społeczne.

Wśród iiosDyeh wydawnictw poświęco
nych sprawie zwalczania alkoholizmu za
sługuje  na uwagę miedzy innym i b ro 
szurka  „Wzorowe lekcje o alkoholizmie“ 
wydana przez Związek Nauczycieli A bsty
nentów w Poznaniu.

Ostrów, dnia 13 lutego 1937 r.
Inspektor Szkolny 
( - )  JA N  KOKOT.

Sursufozfianle z działalności Komisji Od
działowej Kół Młodzieży Polskiego Czerwo

nego Krzyża za rok 1936.
Większa część Kół udostępniła dzieciom 

apteczki do korzystan ia  a nich w nagłych 
wypadkach, zaopatrzonych w myśl wsks-

Dawn. Drukarnia Kr. K. O.

INTERPELACJA
Posła  Dr. M ar ian a  Gładysza do pana 

M inistra  skarbu
w s p ra w ie

podwyższenia norm średniej dochodowo
ści do Państwow ego podatku dochodowe
go w stosunku do gospodarstw rolnych

nie prowadzących rachunkowości w wo
jewództwie poznańskim.

W arszawa dnia 20 stycznia 1937 r.
(—) Dr. M arian  Gładysz 

U Z A S A D N IE N IE .
W roku 1936 w województwie poznań

skim zaznaczyła się tendencja do podnie
sienia norm średnisj dochodowości w 
drodze:

1) Zaliczenia poszczególnych gmin w 
powiatach a regu ły  do wyższych okręgów 
i stref w porównaniu ze stanem z roku 
1935.

2) U sta lan ia  w tych okręgach i stre 
fach wygórowi nych czynszów dzierz'i- 
Wiiych, służących za podstawę do obli
czania wysokości norm średniej docho
dowości do państwowego podatku docho
dowego,

ad 1) Postępowanie takie  nie znajduje 
żadnego uzasadnienia gospodarczego, pt¡- 
n eważ etan faktyczny nie uległ zmianie, 
a przytaczane przez władze skarbowe a r 
gument, iż przeszeregowanie to odbywa 
się na  podstawie pr?,sprowadzonej w eze- 
ści danego powiatu nowej k lasyfikacji 
g run tów  nie w ytrzym uje  k ry tyk i ,  ponie
waż nie można brać za podstawę dwóch 
k ryteria łów , a mianowicie: starego k a ta 
s t ru  pruskiego w jednej części powiatu, 
a wyników nowej klasyfikacji gruntów 
w drugie j jego części.

ad 2) Okólnikiem Izby S karb  wej w 
Poznaniu Nr. 123/36 z dnia 6 V I I I  1936

roku zostały eaynsze dzierżawne ustalone 
począwszy od najlepszego powiatu  ino
wrocławskiego od 15%, a  w IV  okręgu  
1 strefie do 70,60/° w yże j  w porów naniu  
z rokiem 1935.

Po licznych i usilnych s ta ran iach  sa
morządu rolniczego i o rganizacyj ro ln i
czych wydała Izbę Skarbowa w Poznaniu  
okólnik Nr. 146/36 z dnia 9 października
1936 r., k tó ry  obniżył nieeo s taw ki ceyn- 
szów dzierżawnych, pozostawiając jedna
kże nadal ich podwyżkę od 15°/o — 45,3#/0 
w porównaniu do s tanu  z roku  1935.

Podwyżka ta jest wysoce krzydząea 
dla rolnictwa wielkopolskiego i niczym 
uzasadnić jej nie można. P rzy ję ta  przez 
Izbę Skarbow ą w Poznaniu  wysokość 
ozynszów dzierżawnych nie odpowiada 
z regu ły  istniejącym czynszom dzierżaw
nym na terenie województwa poznańskie
go, a najlepszym na to dowodem jest 
wysokość czynszu pobierana od dzierżaw
ców gruntów  państwowych, które to ey- 
f ry  stoją zawsze do dyspozycji władz 
skarbowych.

Przypuszczać wobec tego należy, iż 
władze skarbowe oparły  się w tym  w y
padku na  k ilku  sporadycznie w ystępują
cych czynszach dzierżawnych od t. zw. 
g runtów  proboszczowskich.

Obecną podwyżkę ozynszów dzierżaw
nych w województwie poznańskim w po
rów naniu  ze stanem z roku  1935 i lu s t ru 
je poniższa tabela :

Okręg i s trefa Powiaty
P ie rw o tn a  podwyżka 

w stosknku do 1935 r. w procentach
Obecnie us ta lona  podwyżka 

w stosunku do 1935 r. w procentach

I. okręg 
1 strefa

Inowrocławski i strzelińeka 
część powiatu mogileńskiego

15 %  podwyższono 
z 4 ą na  4,6 q na 1 ha

15% pozostało 
4,6 q na  1 hs

I. okręg 
1. strefa

Inne tu ta j  przynależne powiaty 43,7°/0 podwyższono 
z 3,2 g na 4,6 q na 1 ha

29,4% zniżono 
z 4,6 q na 4,14 q na 1 ha

II .  okręg 
1. strefa

Przynależne  tu ta j  powiaty 53.8% podwyższono 
z 2,6 q na 4 q na 1 ha

88,5% zniżono 
z 4 q na  3,6 q na 1 ha

I I I .  okręg 
1 s trefa

P rzynależne tu ta j  powiaty 58,1% podwyższono 
z 2,15 q n a  3,4 q na 1 ha

39,1% zniżono 
z 3,4 q na  2,99 q na  1 ha

IV. okręg 
1 s trefa

P rzynależne tu ta j  powiaty 70,6% podwyższono 
z 1,7 q na 2,9 q na 1 ha

45,8% zniżono 
z 2,9 q na  2,47 q na 1 ha

Wobec powyższego mtim zaszczyt za
pytać P an a  M inistra  Skarbu, czy wiado
me Mu są powyższe dane.

Ponieważ podwyższenie norm średniej 
dochodowośoi, będące wynikiem przyjęcia 
za podstawę do obliczeń zbyt w ygórowa
nych czynszów dzierżawnych, oraz p rz y 

dzielenie poszczególnych miejscowości 
wzgl. gm in do okręgów ekonomicznych 
i s tref z regu ły  wyiszego rzędu nie ma 
żadnego uzasadnienia gospodarczego, mam 
zaszczyt zapytać P anu  Ministra, czy nie 
aw aża się za w ska iane  wydanie zarzą
dzeń zmierzających:

1) do u trzy m an ia  okręgów i atref we
dług  s tanu  z roku 1935,

2) do u trzy m an ia  norm  średniej docho
dowości na poaiomie obowiązującym w 
roku 1935.

—o—
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zań ' lekarskich, ', jakościowo zależne od 
ilości członków i wpływów zs składek.

P raca  w ewnętrzna Kół Młodzieży idzie 
oczywiście w parze z p racą zewnętrzną 
którego wskaźnikiem jest korespondencja 
międzyszkolna w kroju  i poza jego g r a 
nicami.

W ym ienia ły  więc nasze Koła z innym i 
wrażenia i opisy prac  i obyczaje w re 
gionie w k tó rym  przebywają, a także 
przesyłały sobie gustownie w ykonane lau r
ki, a lbum y e: pejsażami, piękne lalki,  ro
bótki i t. d. W szystkie wy mienione rze
czy wykonali, członkowie Kół własnorę
czni? i-d latego właśnie są cennymi doku
mentami pozioma in te lek tualnego  nilo-. 
dzieży, k tó ra  ja wykonuje, co nie jest 
oczywiście bez wpływu na pobudzenie do 
szlachetnego współzawodnictwa - ry w a li
zacji.

Korespondencję u trzym yw ały  Koła n a 
sze z 8 szkołami w k ra ju  i zamorskim 
w Stfinach Zjednossznnych i Japonii .

W iezss ie  trw an ia  T ygodnia  P.C.K. od
były się lokalne obchody propagandowe, 
a W: mięście uaszym\ także wielki pochód 
wszystkich Kół miejskich z t ran sp a ren 
tami. Również z okazji ,,Dnia M atk i“, 
mimo , pierwotnego projektu urządzenia 
wspólnęj. akadem ii w Krotoszynie z udzia
łem dfilegiicyii wszystkich Kói prowincjo
nalnych, urządzono uroczystość tę w wła
snym zakresie w lokalnych komitetach, 
gdyż jak  praktyka" wykazała, cieszą się 
one corocznie 'w ie lk im  zainteresowaniem 
starszego społeczeństwa.

Dzięki Btaraniom Zarządu Komisji , O- 
k ręg  Poznański przyznał wreszcie na j
biedniejszym członkom Kół Młodzieży 15 
ulg. t r a n u  leczniczego; przyznano rów aież 
biednemu uczniowi V I I  klasy subwencje 
jednorazową w wysokości 50 zł i wysia
no 1 członkinię Koła na obóz instrnkcy- 
jno-wypofizynkowy do Gdyni.

Komisja Główna Kół Młodzieży P.C.K. 
n ad a ła  w ubiegłym roku O piekunesK oła  
Młodzieży przy tut. g im nazjum  p. prof. 
P ra je row ej zaszczytna odznaczenie czer- 
wonokrzyskie oraz „D yplom y u znan ia“ 
następującym  Kołom na terenie naszego 
powiatu:
1) K ołu  Młodzieży przy  szkole powsze
chnej nr. 2 w Krotoszynie oraz jego o- 
p iekunce p. Helenie Beckerównie. 2) K o 
łu Młodzieży przy  szkoło powszechnej w 
D obrzycy oraz jego opiekunce p. Zachma- 
nównie. 3) Kołu Młodzieży przy szkole 
powsz. 'w  Rozdrażewie oraz jego opie
kunce p. Nawrockiej.  4) Kołu Mlrdzieży 
przy szkole pówaz. w Dzielicach oraz jego 
opiekunce p., Cichockiej. 5) Kołu Mło
dzieży przy szkole powsz. w Lutogniewie 
którego gorliw ym  ^opiekunem jest. p. O- 
rzechowski.

................ C'. d. n.

it
K r o t o s z y n  |

Telefon 125 Rynek 31 1C

i  Tosar? kolonialne i  
I  H e i i M e s y  i  
¡ W i n  - (flodki - Likiem .i

Eksplozjo a  katedrze 
u  Częstochowie.

Onegdaj w godzinach wieczornych w 
piwnicy pod K atedrą  Częstochowską n a 
stąpiła  eksplozja, wskutek czego wnętrze 
kościoła wkrótce nąpełniło się kłębami 
dymu.

W ybuch spowodowany został n agrom a
dzeniem się większej ilości gazów po n a 
paleniu w kotłaoh do centralnego ogrze
wania.

Wubee silnego zadymienia strażacy 
zmuszani byli przy schodzeniu do piwni
cy użyć masek przeciwgazowych.

W ybuch nie wyrząaził żadnych szkód.

N o te m io  giełdy zbożowej 
fi) Poznaniu.

z dnia 17. I I .  193(1 r. za 100 kg.
Żyto 2 3 , - 23 25
Pszenica 28,— 28.25
Jęczmień 21.75 22.—
Owita 21 25 21 50
Mąka żytn ia  gat. I  0 —50% 33.50 34 -
Mąka żytnia prat. I  0—65% 3 2 - 33 50
Mąka żytn ia  g. I I  50—65% 24 75 25 —
Mąka żytnia  poślednia ponad

65% 22.50 23 —
M. pszen. g. IB  0-45% 44.25 44 75
M. pszen. g. IC 0-55”7o 42.75 43.25
M. pnzen. g. ID 0-60% 41.25 41 75
Otręby żytnie 16,25 16,75
Otręby pszeuue 16.50 17.—
Go rczyca 30,— 32,—
W y k a  latowa
PeluBzka
Groch W iktoria 21.— 24.50
Groch F olgera 22.— 2 4 . -

Zgony.
W ciągu ub. tygodnia zanotowano n a 

stępująca zgony:
A nna Grobelna z Gajowych, la t  66. 
J a n  Wiąz, uczeń krawiecki, la t 20. 
Pranoiszek Niemieroweki em. listonosz 

la t  79.
Olgierd Bonifacy Młody, lat 4. 
W alen ty  Kurzawski,  rolnik, la t 82. 
J a n  Paluszkiewioz, rolnik, la t 64. 
P io t r  Selwat, robotnik, lat, 53.

Kroniko powiotu.
Trzemeszno. -  Bestialski wybryk.

Rolnik Ignacy  Lis, znany ze swyoh 
bestialskich wybryków powtarzających 
się od dłuższego czasu, zmasakrował 
w dniu 16 bm. bezpodstawnie do n ieprzy
tomności bezbronnego kalekę 80 eio le t
niego w ymiern ika  S-anisinwa Misia. Aby 
położyć kres jego suchwfcłośei, i na zaw
sze uspokoić jego gorąea krew, posteru
nek policji państw, w Krotoszynie robi 
energiczne dochodzenia by oddać go do 
u ka ran ia  władzom sądowym.

Kroniko miasta.

h u r t dęta!

Giełda bydlęca.
Urzędowe sprawozdanie ta rgowe K omisji 

Notowań Cen 
Poznań, dnia 16. II .  1936 r.

W o ł y .............................................. 40— 68
B uhaje  . . . . . 4 0 — 66
K row y . . . . .  24— 66
Jałowic» . . . .  40— 68
Młodzież . . . .  38— 48 
Cielęta . . . . .  44--  74
Owce . . .  , 50— 70
Świnie (.uczniki) . . . 100—102
Maciory i późne kastra ty  . 80— 94

©indomoici kościelne.
od 21. — 28. I I .  1937 r.

Niedziela 21. I I .  O godz. 10 ej walne zebr. 
okręgu K.S.M.Ż. na salce. Po sumie 
zebr. Zw. Inwalidów Cywilnych na 
salce. — Po naboż. pasyjnem zebr. 
Kat.  Stow. Kobiet Jadność. O 2-ej 
w lokalu zebrań zebr. Młodych P rz e 
mysłowców. O 3 ciej zebr. Związku 
Hallerczyków.

Wtorek 23 II . O 8 ej zebr. K ółka l i tu r 
gicznego Przemysłu.
Czwartek, 25. I I .  Od 7 —8 wieoz. wysta

wienie i adoracja  Najśw. Sakram . 
Po nt.boż. wiecz. zebr. Kółku relig. 
K. S. M. Ż , a na salce Katol. Kola 
Absfynontek.

P ią tek  26. II . O godz. 7-ej wieez. Dro
ga Krzyżowa.

Sobota, 27. I I  Słuch. apow. od godz. 5,30 
Niedziela 28. II .  Po sumie zebr. Róż. 

Ojców. — Po naboż. pas. zebr. M a
tek Katol.  Kola Abstynentów na sal
ce po naboż. pasyjnem.

Akademia L. H. i K.
Liga Morska i Kolonialna Obwód K ro 

toszyn urządza w niedzielę, dnia 21-go 
lutego 1937 r  o godz, 17-ej w auli Szko
ły  Powszechnej Nr. 4 (dawn. Szkoły W y 
działowej) uroczystą Akademię z okazji 
17 ej Rocznicy Odzyskania Morza z n a 
stępującym program em : 1) K urp ińsk i — 
Polonez „W ita j  K ró lu “ odegra orkiestra  
56 p.p. Wlkp. pod ba tu tą  p. kapelm. por. 
Sadowskiego Władysława. 2) Przem ó
wienie p. mjr. dypl.  R ucha ja  Aleksandra.
3) Nowowiejski: „H ym n  do B a ł ty k u “ . 
B rann : „O ziemio Ojców“ odśpiewa chór 
„ H arm o n ia“ pod ba tu tą  p. dyr. Walkow- 
skiego Cypriana. 4) Deklamacja — W ie 
rzyński „P ieśń  M a ry narzy “ wygłosi uczeń 
g im nazjum . 5) Izbicki: F an taz ją  Regio
nalna  „W ycinank i Łowickie“ odegra o r
k iestra 56 p.p. W lkp. W stęp dobrowol
ne datki. O jak najliczniejszy udział 
uprasza Zarząd.

z ekranu.
— Kino „ B a ł ty k “ wyświetla wiedeńską 

komedię muzyczną P- t. „Narzeczona 
z W iednia“. Dowoipny, o ryg ina lny  sce
nariusz przedstawia perypetie dwóch Ber- 
lińczyków we Wiedniu liezne nieporozu
mienia i komiczne sytuacje. Główne ro 
le k reu ją  popularn i ar tyśe i  wiedeńscy 
u lubienica publiczności, urocza M arta  
E gger th ,  Id a  Wüst, E rn s t  Verebes i P an i  
Hörbiger. Poryw ająca  akcja, pełna tem 
pa weiw y i hum oru  żywo interesuje, a 
melodyjna m uzyka Lehara  tworzy opra
wą tego wesołego, miłego i pogodnego 
filmu.

— Kino „ P ro m ie ń “ wyświetla fi lm 
produkcji P oxa p-t. „Moja Gwiazdeczka“ 
z najpopularniejszą a r tys tka ,  uroczą 
S hir ley  Tempie. Mała „gw iazdeczka“ 
jest wychowanką starego la ta rn ik a ,  k tó
ry  ją  wyratował z katas trofy  okrętowej. 
S h ir ley  ze zwykłą swobodą i ar tyzm em  
śpiewa, tańczy, śmieje się, płacze i cza
ru je  widzów. Między jej licznymi p a r 
tneram i oznacza się św ietny ak tor  cha
rak te rys tyczny  Guy Kabbets i urocza J u n e  
Lang. F ilm  odznacza się żywą akoją, 
ciekawą treścią, dobrą grą, miłą epraw ą 
muzyczną, dowcipem i humorem.

Z Koła Zw. Rezerwistów w Krotoszynie.
W  niedzielę, dnia 21 lutego 1937 r. o
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godz. 9-tej w świetlicy Kola Zw. R ezer
wistów odbędą bię rozgryw ki Sieohowe 
pomiędzy Sekcją Szachową Podoficerów 
56 p. p. W lkp. a Sekeją  Szachową przy 
Kole Zw. Rezerwistów Krotoszyn.

Goście i sym patycy  mile widziani.
— Omal nie pożar. Onegdaj wskutek

nieszczęśliwego przypadku  zajęty się 
w mieszkania  p. Kinastowskiego Szcze
pana  w Krotoszynie przy ul. Sienkiewi
cza l a  — bielizna, nb ran ia  i nakryoia  
stołowe. Dzięki szybkiemu stłumieniu 
ognia, nie  doszło do pożaru eaiego domu. 
S t r a ty  oblioza poszkodowany na  zt 800.

~  Sprawozdanie „Caritasu“ ca miesiąe
grudzień  36 i styczeń 17. B ash nn ek  za 
tow. kolonialne 888,22 zt, wyroby reei- 
nickie 275,24 zł, pieezywo 16,40 zł, mle
ko 63,74 zł, wsparcia gotówką 113,15 *1. 
opał 24,80 zł, odzież 43,85 cl. B a ism  
945,10 zl.

In s t ru m e n ta  m u z y c z n e
n a j l e p s z e j  ja k o ś c i p ie rw s z o rz ę d n y c h  fa b ry k

Jak skrzypce koncertowe l szkolne —  Mandoliny u/łoskie palisandrowe -  Gitary hawajskie -  Bałałajki -  Bania mon* 
dolinowe -  Okaryny Harmonie reczne Tamboryny -  Organki ustne oraz wszelkie Przybory do tychże poleca

C zesław  S tr ó ż e w sk i  -  Krotoszyn, ul, Piastowska 27.
Kompletne g a rn i tu ry  skrzypiec z fu te ra łem  smyczkiem i P rzyborami ju s  od zt £0,—
Przybory szkolne — książki pow ieściow e i do nabożeństw a — Galanteria skórzana  
w alizki i zabawki, w iatrów ki dla m łodzieży oraz straszaki jedno i 6 cio strzałowe.

Z  d n i e m  1 5 -g o  l u t e g o  1 9 3 7  r.

p r z e n i o s ł e m  m ó j  l o k a l
W  U l .  K a l i s k ą  n r .  8 .  (Dom p. Paczkowskiego).

W szystkim  P. T. Klijentom i Sym patykom  za dotychczas okazaną  
życzliw ość składam moje najserdeczniejsze podziękow anie oraz uprzej
mie proszę o łask. dalsze popieranie m ego przedsiębiorstwa na nowem
miejscu.

Dla w ygody Szan. Odbiorców zaprowadziłem rów nież butelkową  
sprzedaż wódek m onopol, i gatunkow ych, o czym uprzejmie donoszę. 

Staraniem moim będzie jak dotąd tak i nadal Szan. Klijentelę jak
najlepiej obsłużyć, Stanisław Cugler -  Restouracla.

SPRZEDAZ DRZEWA
(opalu i  budulcu) 

w nwirft H * l  • n o p o l  I  ■ ■ • ■ k 6 w
odbędzie się

we wtorek, dala 23 lotego 1937 r  s a. I r n i
w Hotelu W ielkopolskim w Krotoszynie 

Maty Bynek.

nadleśnictwo Buszki«.

Z dniem l-go stycznia br. została urucho
miona w Zdunach

a u to -d o r ó ż k a
o czym Szan. O byw atelstw o m iasta i o- 
kolicy uprzejmie zawiadamiam. Sam o
chód now oczesny, obsługa iachow a z 

kilkuletnią praktyką.
O łask. poparcie jaknujuprzejmiej prosi

Stanisław Markowski, -  Zduny,
Mickiewicza 413.

Popierajcie w p i j  M o w ę !

D R .  W A N D  E R A
jest do nabycia, w piekarni

Hipolita W E R N E R A
Krotoszyn, ul. Kaliska 19.

OKdZjfl! Doskonały odbiornik radiowy za przystępna cenel OKflZjOl
Radioodbiorniki „ K O S M O S 11 w  ciągu n iezw ykle  k ró tk iego  czasu zaję ły  

jedno z czołowych s tan ow isk  na polskim rynku.
O t o  J e g o  s a l e t y ;

1. S e lek ty w n o ść  n ie sp o ty k an a  w  tej k la sie  odb io rn ików .
2. Z du m iew ający  zasięg  i s iia  odb io ru .
3. Czvsty i naturalny odbiór dzięki now. pentodzie głośnikowej i d y n a m i» , głoinikowi.
4. P rze jrz y s ta  a lfab e ty czn a  skala  zn akom icie  u ła tw ia  wyszukiwanie »tacyj.
5. Łatwość obsługi dzięki koncentrycznie umieszczonym gałkom.
6. 3 zakresy fal (fale ultrakrótkie).
7. Przelączalność na różne napięcia prądu im iennego.
8. Zupełne wyeliminowanie staeyj lokalnych.
9. P iękna  i n ow oczesna  form a zew n ę trzn a , dz ięk i czem u o d b io rn ik  te n  staje s ię  pra

w dziw ą ozdobą k ażdego  w n ę trza .

dogodnych  w a ru kach  spłaty  w e  firmie:

Zegarmistrz — Złotnik i Skład Radioaparatów 
K r o t o s z y n  — B ynek nr. I

Dem onstracje i sprzedaż na bardzo

S T 6 F A H  S R O G J R O f ij S K l

¿ g m .

i  K(KOMUNALNA KASA OSZCZĘDNOŚCI
Rok zal, 1847

K. K. O.
miasta Krotoszyna

Zastępstwo Bonku Polskiego dla inkaso w. weksli. Rok ziL 1847
P n y l m u l e  i

Znane ze swej dobroci gilzy i bibułki do papierosów 
„Prima Aida**
DO NABYC IA  W SZĘDZIE

1. Wkłady oszczędnościowe od 1 ,— zi — za ipncinlttulM:
* wypow. dziennem 4 •/,
z wypow. miesięcz. 5 •/»
z wypow. kwartaln. 5l/i  •/»
* wypow. pótroczn. 51/, •/,

2. Weksle do inkaoo.

Bezpieczeństwo! Tajem nica! R o r z i s C !
w kłady  ręczy  G m ina m ias ta  K ro to szy na  całym  s w y m  m ają tk iem

I©©

£ I w .J
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S z a n o w n e j  Kiijenieli d o n o s im y ,  ż e  n a  zb l iża jący  s ię

S e z o n  W io s e n n y
zaopatrzyliśmy nasz skład w to co najmodniejsze, w olbrzymie ilości 
wysokich gatunków płaszczy damskich — palt i ubrań męskich — 
płaszczy dziewczęcych — chłopięcych — ubranek dziecięcych.

m im  cieszy się oddqi Krojeni oraz m m
PRZY CENACH dotychczas NIEBYWAŁE NISKICH

O d  d n ia  2 0  i u t e g o  1 9 3 7  roku  p o c z ą w s z y  u r z ą d z a m

l O  T A N I C H  D N I
’ . , Oprócz wymienionych towarów polecam po cenach rekordowo niskich:

WIELKI 09B{R SIODIII  HESKICH. C H t B P l E C S C H ,  Z N A M  DOBRU K R l J .
Bryczesyi Spaeepowe, Wizytowe, Golfy.

N a j w i ę k s z y  w y b ó r  k a p e l u s z y  m ę s k i c h
HUCKEL
DANIELCZYK

Najlepsze fabrykaty : g]? wyłączna sprzedaż.

BISTER

Bogato zaopatrzony dział artykułów męskich ;
Bielizny męskiej — Galanterii — Kapeluszy — Skarpetek — Krawatów, (czołowych fabryk krajowych). 

P r ó c z  t e g o  z a p r o w a d z i ł e m  s p e c j a l n y  d z ia ł
pończoszek damskich i rękawiczek.

O k n a  n a s z e  t y lk o  w  c z ę ś c i  o b r a z u j ą  w ie lk i  w y b ó r  !

Prosimy o zwiedzenie składu bezprzymusukupna
W szystko to co najm odniejsze w w ysokich  gatunkach, w najw iększym  wyborze, znajdziesz i kupisz najlepiej i najtaniej 

.1 w  firmie

s T. N O W I C K I
t y  w ła ść .: Aladar N iew iem

Rynek 1 3 .  KROTOSZYN, Rynek 1 3 .
Za ń?-¡zł nieurządowy odpowiedzi? r,; redaktor — Kazimierz Beszeleki — C:: Glonkami Drukarni K.rot.


